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WARSZAWSKIEGO I ZAGRANICZNEGO
Z  W  A  R S  Z  A  W Y  D N I A  30. S T Y C Z N I A  R O K U  , 79g. w  W T O R E K .

omrmſſya wspólna trzeclr Nayiaśnieyszych Dwo- 
| 6w’ do uregulowania tllugow Nayiaśnieyszego Kro- 
a Stanijław a A u g iijia , i bywszey R zepłtey

To ljk iey ; przyftępuiąc do weryfikacyi diugow i pre- 
tensyi do tegoż Ńayiaśnieyszego Króla Jmci mianych 
i w protokule Kommiſſyi umieszczonych; Uwiadojnia 
wſzyftkichwierzycielow, aby do ftąwienia ſieprzed tąz 
Kommiſſyą bądź osftbiście, bądź przez fwych doſta- 
tecznie umocowanych plenipotentów, będących w 
hanie dania potrzebnych objasnieri w  czalie weryfi- 
kacyi w tym porządku, w iakim ciż wierzyciele za­
pisani zoftali, i podług danych im N um erów , czy­
nić fię maiącey w gotowości byli.

Przeto tymczasowo przeznaczone ſą tymże na- 
Itępuiące do ftawienia lię termina.
D zień 8- Marca podług Kalem R u j kiego ( 19. podług 

Kalen: Rzym/kiego) roku bieżącego, dla wierzy­
cieli podNumer: od 1. a ż d o d. wciążwpiasnych. 

Dzień g. (20.) Marca dla tychże pod Nr. o d 6. — 1 o. 
10. (21.) Tegoż dla tychże od N ru i t . — 15. 
1 >• (22. D itto  dla tychże od N ru 16. — 30. 
15’ (26.) D itto  dla tychże od N ru 21.,— 23.
*6- (27.) D itto dla tychże od N ru 26 .— 30.
*7- (28 ) Ditto dla tychże od N ru 3 1 .— 33.
*8- (ag.) D itto  dla tychże od N ru 36. —  40.

Dzień 22. Marca Ca.Kwiet:) D itto od N ru 4 1 . - 5 0 .
33: Marca (3. K w iet:) D itto  od N ru 51___ 55.
34- Marc% (4. K wiet:) D itto  od N ru 36___60.
3 t • Marca ( u .  Kwiet.) D itto  od N ru 61.— 65.

Dzień t- (  12. K w ietn ia) D itto  od N ru 66. — 70.
G- (tC.) D itto
6 - (i 7.) D itto
7- (l 8-) D itto
8- (19.) D itto 
12- (23-) D itto  
*3- (24O D itto 
*4- (25O D itto 
15, (26.) I)itto  
*9- (3o.) D itto

Każdy ]

O d 1. Maja nowego Iłyltł roku bieżącego, we- 
ryfikacya tymże ſamym ſpoſobem od Nru 12T. daley 
naftąpi., dla przyspieszenia iednakże dzieła , podo- 
bnyz termin uitanowió lię maiacy ale dla wiekszey 
n a ra z  liczby wierzycielow oznaczony będzie i przez 
Gazety ANarszawlkie obwieszczono Zoltanie, kiedy 
lię każdy z kredytorow ma Iławie.

Oltrzega lię przeto wszyſtkich nieprzytomnych 
wierzycielow, iż fię tu około tego czasu znaydować, 
albo przyzwoitemi ſwycli plenipotentów infirukcya- 
mi opatrzyć m aią, w uchybieniu czego, wynikaiące 
Ikutki z Praeclusyi czyli upadku na terminie, fami 
fobie przypisać będą mulieli. — D an w  W arszawie 
dnia 11. (22.) Stycznia 1798-

KommiJJya wſpolna Nayiaśnieyſzych trzech 
Dworow, do uregulowania długów N  Króla Jmci 
Stauiſława Augufta, i bywſzey Rzpltey Pollkiey.

od N ru 71.— 75 
od N ru 76. — 8°- 
od N ru 8 i-— 85- 
od N ru 86.— 9o. 
od N ru 91 .— 95. 
od N ru 96. — 100. 
od Nru r o t— 105. 
od N ru 106— 110. 
od N ru i m —.1

.'p rzeto  z pomienionycli wierzycieli na trzy 
m uaymuiey przed wyznaczonym fobie podług ſwe- 

moc “ “ do : weryfi^ i  terminem u JW . Pełuo- 
A u  L °  1J*en‘Potenta N. K róla Jmci Sran jław a

B ta  2e ſwym dokumentem originalnym Itawić 
J ie  m a ,  a  i .  / , & J
był wlt “-oncern, aby tenże JW . Pełnomocnik

naznaczony t h W  P° tr*ebneS° Kommiſſyi na czas 
btasntema. Dopelmwszy tego , ciż 

w rer.ycele przed Koramiff na term;nach ſoble
p rz e la n y c h  o  g d„inl Z r a n a ,  b ą d ź  o s o b i ś c i e ,

B -A b , WyC Plenipotentów ftawić He m aia:
Rędą oraz obow.ązani podać Memoryał w iezyku 
Niemieckim lub Francuskim  w  -. . . .  . , * w którym wlzyltkie
;  ;  ‘C~  kt1° reml do PoIr'% i  Wszelkich ſwych
L L ? 1 1 7  '  tudzież złożyćr«Kte dokuraenta onam alne.doium enta originalne, kt< 

, . —1 pretensyi,
. ]asnifin ia, których

Parcie I r .  ° . aie tylko na po-
o h i.z - :* *  Prcten«y». fluzyc m ogą, ; da<5O
nich za taż Kommilſya wyraagać od

do noki ichCZ POtrZebn? oczekiwać nakpniec
wiedliwe „ .P ^ c u s y e  w mtąrę dowodow, za ſ
sane nie L Ą  W W " ” * *  wpi.

W  F^ypadku , gdyby -który z  wierzycieli1 ., . jvtuiy *-> łi*w*«;-‘o*a ani o-
r r C‘e ’ 3nl Przez ſwego Plenipotenta na termin', 
r, - .>l " ‘'z‘19czo»>m n ‘e Stanął,' łtrb w zwyż przepisa- 
r,o 1 ° 10 P°% P°w ąnia prawideł nie zachow ał;
dn-V"°  ^  ſpP^^W AĆ, iż Vv ſwym prawie upa- 
»» *eS°  Za n*evvazną 1 nie byłą uzna-

z Paryża dnia  12. Stycznia.
Bounaparte Ambaflador Pizeplitey Francuzkiey 

przy Dworze R zym jkim  , doniolł Miuiftrowi związ­
ków zewnętrznych o nieszczęśliwym zaszłym w Rzy­
mie zdarzeniu, którego szczeguły zawiera naftępu- 
iący Lift przyſtany z Florencyi dnia 11. Nirose 
(31. Grudnia.)

„  Uwiadomiłem cię Obywatelu Miniltrze w  de­
peszach naznaczonych Numerem 17. (num eri6 . i 17. 
nie doszły) pod dniem 3. Nirose (23. Grudnia) o ſy- 
tucyi Rzym u. Od tego czasu zaszłe zdarzenia nie 
pozwoliły mi dfużey bawić w tym mieście.

Dnia 6. Niuos (26. Grudnia) przyszło do mnie 
trzech ludzi z donielieniem , iż naltępney nocy mia­
ła wybuchnąć rewolucya. Odpowiedziałem iu i, iż 
urząd,iaki w ItoWcyRzymjkiey ſprawuię, niepozwala 
mi fluchać 1 po kornie podobnego zwierzenia, które 
nadto zdaie mi lię być równie niepożytecznym , ia­
ko i niewczesnym. Oświadczyli zatym , iż chcą za- 
lięgnąć moiey rady i dowiedzieć lię , czyliby Rząd 
Francuzki dał ſwą pomoc rewolucyi, gdyby iuż by­
ła uikutecznioną. Powiedziałem im na to , iż do- 
niollbym memu Rządowi o tym coby lię ftalo; iż 
nie mniemam, ażeby Rząd w momencie pacylikacyi 
generalney, miał sprzyiać takim zdarzeniom, które- 
by ią  opóźnić mogły; iż iako człowiek, radzę im 
ſpokoyność; iż nie w idzę, ażeby w ſfmych fobie 
mogli do tego znaleść doſtateczne ſpoſoby; iż im 
Rząd Francuzki zapewne ich n iedoda; nakoniec, iż 
iako Minifter Francuzki, zalecam im , ażeby do 
mnie więcey w takich nieprzychodzili zamiarach. 
W yszli zatym zapewniaiąc m nie, iż ſtę wſzyſſko do 
czasu uspokoi. .Jakoż t.a noc przeszła spokoynie. 
Nazaiutrz wieczorem Kawaler A za ra  M inifter Hisz- 
pańjki powiedział mi w poufałości, iż powracał od 
Sekretarza Stanu, iż ielt podobieńſlw o, że ludzie 
niespokoyni wkrótce mogą zrobić rozruch równie 
przez niedoltątek ſpoſobow i rozsądku nikczemny 
iak był ten , którego przed kilku mieOącąnii de* 
śyriądczyć chcieli.

l a  wiadomość była Iuż powszechną w nneacte. 
Dowiedziałem lię ieszcze u Pani Margrabiny Mas- 
s im i, gdzie dnia tego był dąwany bal, 12 czterey 
dowodzcy byli ſzpiegowie Rządu, który nlozyl. aze 
by insurgenci zgromadzili (ic ćo pałacu Medicetiszpur. 
Powróciłem do mego mieszkania. O 4 fey godzinie 
przebudzała mnie, i donoszą, iż W pałacu Mcdiceu- 
szow  zebrało lię okoio 80. do 100. insurgeutow

ze byli opasani przez woytko Pąpielkie. — Po tey 
wiadomości ną iiowo ſpąć zącząlem.

Z  rana dowiedziałem lig, iż ieden patrol byl at- 
takowany przez kupę około z 60. ludzi złożona. Za­
bito dwóch dragonow Papielkich. Insurgenci fię roz- 
pierzchnęli, niektórych zclwyytano, o innych Rząd 
wiedział. W ielu przypięło kokardy Narodowe Fran­
cuskie, i iakby przez zapom nienie, zoftawili na 
mieyscu swego zgromadzenia wór rozsypanych ko­
kard. Udałem ſtę do Sekretarza S tanu; znalazleną 
go ſpokoynym: Powiedziałem mu, iż nie tylko nio 
ieltem temu przeciwny ażeby aresztowano ludzi, 
którzy fobie ptzywłaszczyli kokardę Francuzkap lec^ 
że owszem przychodzę z tym wyraźnym żądaniem, 
ażeby kazano aresztować tych wszyſtkich, którzy iię 
nie znayduią w liście Francuzów  lub Rzym ian  do 
Legacyi należących. W ymieniłem mu ich, i propo­
nowałem , ażeby natychmialt przedfiewziął potrze­
bne śrzodki. Przeftrzeglem go oraz, iż uciekło fi o 
do moiey juryzdykcyi 6. osób, które ieżeli są z licz­
by buntowników, chętnie lig z nim porozum iem , 
ażeby ich bezkarność nieośmielala innych.

T o  było o godzinie 2giey , o którey Kardynał 
zwykł iadać obiad. Profit ronię zatym, ażebym lię 
na czas oddalił, i powrócił do niego wraz z Mini- 
łtrem Hiszpaujkim  na godzinę 6tą wieczorem ; Mini- 
ſter Toſkańjki miał fię tam także znaydywać. T o
ułożywszy, powróćifem do fiebie zapewniony
ſpokoynością Sekretarza Stanu, iż  ta nocna (prawu 
żadnych mieć nie będzie Kutków. Znalazłszy w 
moim mieszkaniu Generała D upho l, Generała Adju- 
tanta Scherlock i dwóch Ąrtyltow Francuzkich, roz­
mawialiśmy o tym nocnym rewołucyinym dziecin, 
ltw ie, iako o momentalnej- nowinie. Maiąc liadae 
do ſto lu , muſieliśmy lię ſpoźnić dla nieprzytomno, 
ści moich Sekretarzow zatrudnionych dokładnym 
wypisaniem lifty osób mających prąyvo noszenia ko­
kardy. Chciałem odetlać Sekretarzowi Stanu tę  li­
lie  ieszcze przed obiadm e, chociaż oh ią chciał miec 
dopiej-o wieczorem.

Odźwierny uwiadomił mnie, iż 20- ludzi ządąlę 
w e y ś ć  do Pałacu, lecz im tego niedozwolił z przy­
czyny, iż nieśli wiele kokard Francuskich, którę
rozdawali przechodzącym , i pobudzali do w ołania: 
Tjięch iy ie  RzpjtaJ niech f y 1?  fp d  R zym /ki ' Jeden * 
nich chciał ze mną samym m ów ić; był to Artyfta, 
którego znalem iako zaleconego mi w Paryżu  pr^pz 
Miniſtra twego poprzednika. Przyszedł zatym d,<> 
mnie w poftaci ſzaleńca i rzeki: Jęjłeśmy w olni, i  
przychodziemy żądać pom ocy Francuzkiey. — T a 
roOwa była zbyt zuchwała w  ultacli Artyſty, który 
byt jednym z trzech przybyłych do mnie na dliii) 
5. ]Sivos (2(1. G rudnia)  Dąłem mu to poznać, roz­
kazawszy mu oddalić lię natyclimiaft z juryzdykcyi 
F rancuzkiey, i nakłonić innych iego towarzyszów 
ażeby toż samo uczynili, inaczey, pogroziłem m t 
naysurowszym ukaraniem. — Oddalił lię pomiesza­
ny. — Woylkowi ze mną znayduiący fię < dali mu 
poznać nierozsądek tego przedfiewziecia. Gdyby 
G ubernator Miafta kazał przeciw wam Wymierzyć 
arm atę, gdzieżby lię podziała wąszą w olność, rzekł 
im G eneral-Adjutam  Scherlock ?

Jeden Artyfta Francuiki przybiegł nam donieść, 
iż gromadzenie ftaie fię coraz licznieyszym, iż u- 
ważal w tłumie dobrze znanych Rządowi izpie- 
gow , którzy mocn iey nad innych wołali. Niech iy ie  
Rjteplta ! niech iy ie  lud R zy m jk i, iż rozrzucano pis-



niadze, i ze  ulica była ludem zapchana. Zaleci­
łem mu natychmialt pow rócić, i uwiadomić lud 
o moiey woli.

Woyfkowi Franćuzcy zadali odem nie, ażeby 
im pozwolił rozproszyć fiłą te tłumy.—- Ubrałem iię 
w  Urzędowe moie ſuknie i profilem ich, ażebym 
ſzli ze mna. Umieiąc ięzyk Włojlti, wolałem lam 
mówić do ^buntowników. Gdyśmy wychodzili z me­
go gabinetu, udyszeliśmy wyſtrzał przedłużony, ten 
wyfirzał pochodził od pikiety kawaleryi: którą bez 
uwiadomienia mnie wszedłszy na moią Juryzdyk- 
cya. przebiegła ią galopem, i wyſtrzeliła przez trzy 
"obszerne ganki mego Pałacu. Na ten czas gmin 
rzucił fie na dziedziniec i na wschody; Spotkałem 
w moim przechodzie ludzi umierających, uciekają­
cych. przelęknionych , i rozhukanych ſzaleńcow za­
płaconych na zapalenie i donoszenie o rozruchu. 
W  krotce za kawaUryą nadbiegła kompanią fizyłie- 
row. Ta pomykała lię iuż do prżyfionkow mego 
Pałacu. Zatrzymała fie na moy widok. Pytałem 
fie o iey komm endanta, lecz ten ukrył fię w ſze- 
rega; li i nie mogłem go rozeznać. Pytałem fię po ­
ty m Lego woylka za, czyim rozkazem weszło na Ju- 
ryzclykcyąFrancuzką,, i gdym mu zalecił oddalić 
Iie , cołncło lię na kilka krokow. M niem aiąc, iż 
z \ tey Itiony rzecz tę załatwiłem , pobiegłem do gro­
mady, którą weszła w śrzodek dziedzińca. N ie­
którzy z zbuntowanych w nąiarę cołania fię woylka. 
pomykali iię przeciw niemu. Zawołałem na nich to-, 
nem  ‘groźmy m, iż naypierwszego, który fię 
odw aży przeyśó śrzodek ulicy, przymuszę do wltrzy 
mania lię. Na ten czas G. D uphot, G. Adiutant 
Scheriock. dway inni Ołficyerowie i ia , dobyliśmy 
pałaszów, dla rozbroienia tey kupy, z którey kilku 
tylko miało piltolety i puginały; lecz gdy lię tym 
zatrudniam y, Fizylierowie, którzy tylko tyle Ile od­
dalili , ażeby ich piſtoiety nie dofięgły, dali gene­
ralny wyſtrzał. Niektóre kule zabiły kilku ludzi, w 
oltatnich za nami ſzeregach będących; nam nicnie 
ſz  kod z iły, po czym Fizylierowie cofnęli iię dla na­
bicia broni.

Korzyftaiąc z tego mom entu, zaleciłem Ob. 
Reauharnais Adjutantowi Generała Kommenderu­
iącego Buonaparte , który powracaiąc z Lewaritu , 
przypadkiem znaydywał Iie przy m nie, oraz Adju­
tantow i Jfrrigld , ażeby z pałaszami rozpędzili te 
kupę, którą cale różne zapalało przedłiewzięcie; 
Ja  zaś z G. Duphot i G. Adjutantem Scheriock po- 
Izedłem nakłonić Fizylierow, ażeby fię oddalili i 
poprzeſtali ſtrzelać. W ołałem  na nich ażeby wy- 
Iżłi z Juryzdykcyi Francuzkiey , iz iako Ambaffador 
Itarać fie bede o ukaranie buntowników, przekła­
dałem , ażeby wydali kilku ſwoich Ołficyerow lub 
Unterołiicyerow do W atykanu , do ſwego Generała, 
do Gubernatora Rzym /kicgo , do iednego z Sena­
torow i lub na koniec do któregokolwiek Urzędni­
ka publicznego, a na tenczas wszyftko fie zakoń­
czy. Mężny G. Duphot przyzwyczaiony zwyciężać, 
rzuca lie pomiędzy bagnety zołnierikie, iednemu 
firzelać przeszkadza, drugiego unika poftrzału. Przez 
Narodową Ikłonność poszliśmy za nim iako za 
Jirzyiacielem obydwocb party i', i chcącym uspokoić 
obydwie, i gdyby nawet za nieptzyiaciela był uwa­
lany, znaydywał iię iuż pomiędzy niemi w areszcie. 
Uwiedziony Iwoią odwagą, w ciągniony zoFtał aż 
do bramy n^zwaney Settimiana. W  tym poftrze- 
gam iż ieden z żołnierzy wyFtrzelił do niego w ſa- 
*ne pierfi. U pada, i znowu wspieraiąc fię na pała- 
ſzu , ufiłuie powitać. Zawołałem na niego, powra­
ca do nas cliwieiąc fię, lecz drugim ugodzony po- 
ſtra  łem , poległ. W ięcey niz piędziefiąt poſtrzałow 
•w nieżywe iuż ciało uderza. — Generał Adjutant 
Scherlóck od żadnego wyltrzału nie trafiony, widzi 
okropny zgon mężnego iwoiego towarzysza, i na 
zwrócone ną nas wszyftkie wyltrzały, pokazuie mi 
nieznaczną drogę, która nas prowadzi do ogrodow 
Pałacu, i zatkania przed razami zahoycow Generała 
D uphot, i od inney ieszcze kom panii, która Itrze- 
lała z drugiey itrony ulicy. Attakowani od niey 
dway naſi młodzi Oſfięyerowie, przybiegli do nas, 
i odkryli nam nowe niebespieczeńſtwo, Inna kom­
pania mogła fię wedrzeć do Pałacu, gdzie móia 
jżona, iey fioltra, któta nazaiutrz miała być zoną 
Generała D uphot, gwałtem zaprowadzone były przez 
m oich ſekrejarzow i dwóch młodych Artyſtow. Do- 
Italiśmy fię do Pałacu, od Itrony ogrodu. Dziedziń­
ce zawalone były podierńi i chytremi zbrodniarza­
m i, którzy tey okropney przewodniczyli ſeenie. 
Dwudzieiłu z pomiędzy nich i ſpokoynych obywa- 
teiow zoftał o na placu zabitemi. VVcbodząc do 
Pałacu, poſtrzegam wschody krwią zbroczone, ludzi 
paſſuiącycb iię z śm iercią, dyszę rannych ięczenia. 

trudnością zamknięto trzy od ulicy Bramy.

Narzekania kochanki Generał Duphot, tego 
młodego Bohatera przez podłych bez obrony 
zamordowanego zaboycoW; nieprzytomność matki 
moiey żony i iey brata, których od ſamego rana 
oddaliła ciekawość oglądania monum entów Rzym*

ſk ich , nieuſtaiące na ulicy do bram Pałacowych 
ſtrzelanie, pierwsze appartamenta obszernego Pała­
cu Korſynich, w których mieszkałem, zapchane lu­
dźmi, których nieznałem zamiarów ; te i tyle innych 
okoliczności, czyniły te Icenę okropnieyszą nad 
wszelkie mniemanie.

Rozkazałem zawołać moich ſłużącycli: trzech 
z nich było nieprzytomnemi, ieden raniony. Ka­
załem przygotować broń używaną do podróży. Nie­
którzy z Ołficyerow przed/ięwzieli zabrać ciało nie- 
ſzczęśliwego ich Generała. Dokazali tego za po­
mocą wielu wiernych ſłużącycli, obszedłszy ubo­
czną drogą pomimo niepewnego i przypadkowego 
Itrzełania, -którego niepoprzeltawało na mieyscu 
rzezi rozbeftwione Rzymłkie żołnierſtwo. — Zna­
leźli ciało tego mężnego Generała obnażone, 
lldute i kamieniami przywalone.

Była na ten czas godzina ſzofta, i iuż od za­
mordowania Generała Duphot dwie upłynęły go­
dziny, a ieszcze żaden 'przydany od Rządu niepo- 
kazał fie człowiek. Na opowiedzenie Itan.u w iakim 
Iię znaydywał’ trup naszego nieszczęśliwego współ­
ziomka, poftanowiłem wyiecbać z R zym u, atoli na­
myśliłem iię napisać do Kardynała Doria. ſekreta- 
rza ſtanu. Jeden wierny dużący przedziera fią przez 
ſnuiące fie żołnierſtwa kupy. Nieſpokoyni iego to­
warzysze śledzą go wzrokiem z dyninikow pó cie- 
mney drodze, którą im ogień z ftrzelby dawany 
wlkazuie.

Nakoniec dychać mocne do bramy kołatanie. 
Zatrzymuie fię przed nią powoź; bedzie to zape­
wne G ubernator, lub G enerał, Senator, albo ia­
ki Urzędnik publiczny. N ie, ieft to przyiaciel; ieft 
to Poseł Xiązęcia ſprzymierzónego z Rzepltą; ieft. 
to na koniec sJ ngi o lin i M iniłter Tojkańjki. Prze- 
iechał on przez patrole, przez woylko lin iow e, przez 
milicyą Obywatellką. Zatrzymano iego powoź, 
pytano go fię iezełi lzuka poſtrzałow karabinowych, 
i niebespieczeńftw. Odpowiedział z odwagą, iż w 
Rzym ie na Juryzdykcyi Ambaſſadora Francuzki eg o, 
to fię znavdywać nie może.

W  krotce potym przybył Kawaler j 4zara  Mini- 
ſt^r Hiſzpa / /ki: rozmawiali ze mną przez długi czas. : 
Już była iedenafta godzina wieczorna ; i niemogli 
wyiść z ſwego zadziwienia, w idząc, Iż nie przyby­
wa żaden z Urzędników publicznych. Pisałem do 
Kardynała powtórny lift, na który przecie w krotce 
odebrałem odpowiedź. Nakoniec ieden Ołficer i 
40. ludzi iako dobrze myślący przybyli z  rozkazu 
Sekretarza ſtanu dla zadonienia moiey z nim  kom- 
munikacyi; lecz ani on , ani żaden inny człowiek 
zdolny ułożyć zemną ofiateczne śrzodki dla óſwo- ; 

j bodzenia mnie od zbuntowanych , którzy ieszcze za- • 

j ftepowaJj część moiey juryzdykcyi, i od woyH<a zay- 
: muiącego drugą ſtrone , nie pokazał fie w imieniu 

R ządu, pomimo powtórzonych proźb moich.
W  tenczas przedfiewziąłem udcuteczuić moy 

wyiazd. Napisałem do Sekretarza ſtanu o paszport. 
Przydał nii go o drugiey godzinie po północy.

O 6. godzinie z rana dnia 9. Nivos (29. Grud;) 
to  ieft w 14. godzin po zabiciu G. D uphot, po 
ńayściu mego Pałacu, po zamordowaniu otaczają­
cych go ludzi, żaden Rzym ianin  nie przyszedł do 
mnie z rozkazu Rządu dla dowiedzenia ſię o Itanie 
rzeczy. Wyiechałem zatym obmyśliwszy bespię- 
czenftwo dla małey liczby pozoftałych w Rzym ie 
Francuzów. Profilem Kawalera yśngiolm i, ażeby 
fie dla nich wyſtarał o paszporty do Tofkahij, gdzie 
mnie znaleśe m aią, a po moim wyieżdzłe z altaną 
Obywatela Cucault, u którego znayduię fię .w tyin 
momencie z temi Francuzami, którzy mnie nieod- 
Itąpili, póki tylko trwało iakie niebespieczeńſtwo.

Ambaſſador kończy ſwoy lift donosząc Miniftro- 
wi zwiazKow zewnętrznych, iz niezwłocznie uda 
fię do P aryża , Ikoro tylko nieułatwiońe leszcze in* 
tereſſa zakończy.

W ypis z Liftu Kardynała Sekretarza Stanu do 
Margrabiego Massimi Poda Papielkiego w Paryżu.

Zamiarem tego L iftu  ieſt włożenie na ciebie obo­
w iązku , ażebyśſię  uda ł do D yrektoryatu , d la  0- 
świcidczenia m u , iż Ojciec S. czuic nay dotkliwsze 
zmartwienie z  przyczyny tego zdarzenia , które nie 
podobna mu było ani. przeividżieć, ani uprzedzić. 
Nie m asz ofiarować ża d n ey ſa ty s fa kry i za  ten przy­
padek , po którym  Oydec S. i m y w ſzy ſcy  iejteśmy 
w ża lii n a ſz jm  nieutuleni; lecz masz upraszać D j-  
rektoryaiUt ażeby żą d a ł taki ey nad grody , iaka mu 
Jię  podobać budzić: Ządac iey i otrzym ać będzie 
ieclną rzeczą ,* ponieważ ani J- S. ani ja  , ani Dwór 
Rzy miki, n i e  będziemy p o ty  ſp o k o y n i, póki nie zo-

I  fia.niem y pewnemi, iż D yrektoryat z a s p o k o i  ony rń  

będzie. W  zaufaniu o iegoſprawiedliw ości, ieſtem  
pewny, iż ieżeli z  iedney J tro n y  nie może być oho- 
iętnym na J ira tę  zacnego O bywatela , nie będzie 
mógł powątpiewać o mocnym naſzym  ża lu  iaki 
czuieiny, i zechce ocenić u ſiln ą p ro ib ę , którą, m a fz  
W yraźny rozkaz podać imieniem Oyca S. iako tez 
n a ſzą  zupełną na iego wyroki podległość.

.Wypis z Liftu Kawalera ^łzara  Miniftra Fſiszpaii-
ſk iego , do Obywatela Bu o ńaparte Ambaſſadora
Rzpłtey Francuzkiey w Rzymie.

W Rzymie cl. 29. Grudnia 1797*

Uwiadomiłem iwoiego M arfza lka , D yrektora- 
P oczty i  w ſzyjtkich innych Francuzom, ażeby We 
w fzyjtkich potrzebach z  tą ſa m ą  ufnością udali f i ę  
do mnie, ia k fy  do ciebie fam ego. Na tym  ty lko  
cala zalezy trudność , ażeby wiedzieć, do iakiego 

Jlopnia ja  fa m  iejtem bespieczny; ponieważ clowia- 
d u ię fię , iż lud  cale ieszcze nie iejt ſp o ko yn y m , i  
donofzą  m i, iż pow jta ły  rozruchy m iędzy Trans- 

fewerinami.
W  tym , momencie odbieram pojłańca od Sekre­

tarza S ta n u , który uprafzą mnie imieniem Oj ca S. 
ażebym poiechał do Florencyi i f a r  a l f ę  f r  owadzie 
cię do Rzymu. Przejiałem  na tey odpowiedzi, iż  
m i niewolno ieft mięszać f i ę  więcey do intereſſow  
Rzymſkich. ( p o d p i s a n o )  A z a r a .

Dyrektoryat Wykonawczy po przeczytaniu tych 
Pism urzędowych, rozkazał naryehmiaił. aresztować 
Ambaſſadora Rzym ſkiego, ażeby był zakładem dla 
Francyi.

Te. depesze wraz z innemi przyłączonemi do 
Generała Ęuojiaparte, przywiezione były przez ku- 
ryera dnia 10. t. m. natychmialt rozeszły ſię po Pa- 

... ryżu  wiadomości o dokonaney w Rzym ie  konspi- 
raeyi przeciwko Francuzom , i o uiechaniu naszego 
Ambaſladora z tego miafta. Ta wiadomość potwier­
dzoną zoltafa dnia wczorayszego przez ogłoszenie 
niektórych Pism urzędowych od Miniftra Buonaparte 
7, Florencyi przydanych. Dyrektoryat Wykonawczy 
złożywſzy z tego powodu nadzwyczayną ſejfyą, wy­
dał do Generała Berthitr, iego Adjutanta z rozkaza­
mi nader ważnemi.

Minifter intereſſow zewnętrznych pisał do Oby­
watela Jozefa Buonaparte L ift w naftępuiących wy­
razach :

Odebrałem Obywatelu L if i ,  który do mnie p i- 
ſa łe ś  o okropnych zdarzeniach zaszłych w Rzym ie 
na dniu  8* Nwose (28- Grudnia) Chytre podey- 
ście nie może być do wyźſzego Jiopnia pomkniętę : 
B ądź pewny, iż Rzeczpoſpoha Francuzka godną  

fieb ie  w  tey mierze uczyni ſprawiedliwość. P d  ty m  
zapewnieniu prkyimiey ſzćżegu lną  pociechę, iaką  
m ożna ofiarować tem u , który w idzia ł przy ſw o iin  
bok,u. uinieraiących przez zaboycze ręce, naylep ſzjch  

ſw o ich  i naym ężnicyſzych R zpłtey przyińcioł. P o­
mimo fta ran ia ziah iin  z a ta i ł ś  to w ſz jjlko .co  w tym  

fira ſz liw y m  dniu. tyczyło f i ę  Ąsyoif, o jb b jto śc i, nie 
mogłeś przed nami. ukryć * iż dałeś widzieć naywięk- 
ſ z ą  odwagę, zim ną kſeiy * roztropność w ſzy fiko  
obey m uiącą, i tę  wiclkómyśIn ość , Z którą utrzyińy- 
wą-feś godność Rze.^zypoſpolitey. Dyreki.ęny&t 
W ykonawczy w ło ży ł ną mnie obowiązek, ażebym  
W nayęzu lſzym  Jp°f°b ic  w yraził ci jegą ukontento- 
WfLfiip z  całego twego pofiępku . Spodziewam J i ę , 
ip ła tw o  fla fz  tem u wiarę , ile J ię  m am  za. Jżczę- 
źlmego., iz iejtem  tłuniaczem ,jego uczucia.

(podpisano) TALniiyi^ND - Perigord.

W  Liście pisanym przez Ambaſſadóra do Se­
kretarza Stanu ,- znąydiiią fie między innemi te Iło­
wa-: N u różnych niicyscuch Rzymu , wielu  francu­
zom zdarto ż kapeli fz o w , kokardy, etc.

Konfereneye u Miniftra Marynarki w obecności 
Generała Buonaparte- nićultańnie fię odprawuią. 
Prócz wielu znakomitych osób, które dotąd w te 
konfereneye wchodziły, wezwano ieszcze do nicli 
12. Officerow morlkicb, między ktoremi Obywatele 
G irardin , Charitte, Labreionnierc i Laoilleau.

Obywatel Comeyrat Rezydent Rzpłtey Franca* 
zk ie j  prJw z w ią z k u  Gryzonow> mianowany zoftał 
K ó rn m iſ ſa r z e m  władzy wykonawczey do organizacyi 
ſądowniczey, adm iniſtracyińey/ oraz do utworzenia ,



związków politycznych i handlowych , w tymcza­
sowych Departamentach Korcyry, I ta k i, i morza 

- Obywatele Peche i Paris będą mu zaC  l *' °  '  ** L Ci arce I  S  l i r  " X  t
oekietarzow przydani. — Na iego mieysce po (łany 
fredzie do Gryzońow  Obywatel Florent G uyot ex- 
' oputowany Konwencyi Narodowey. — Obywatel 
dorsels mianowany ielt Kommiſſarzem władzy wy- 
onawczey przy Departamencie de la. Roer\

Naczelnik M aniotow , do którego Generał Buo- 
tin-parte wyftał przed kilku mieliącami dwóch Depu­
towanych* polłał nawzaiem do tego Generała iediie-

leprezentanta, który iuż do A nkony  przypłynął*

Pr a  ̂1*6Z ,2abranie towarow singiel/lach w całey 
 ̂rancyi cios zadany handlowi Angielſkiemu  nie- 

^  wnie by} Itraszliwlzy niż ile z początku zdawało. 
apewniai^ naw et, iz tegoż ſarnego dnia i tey ſa- 

również poftapiono w Hiszpanii i w

Lift z TY owego- Jorku pod duiem 26. Liftopada 
zawiera co naitepuie: Okręt A m erykanjki nazwany 

, nyamin-]Sſancy płynący z D ublina , przez 52* (| n* 
ptz ez wiatry przeciwne zatrzymany , ſpotkany zoitai 
^  ſwoiey podroży przez iednego z korserzow Frań- 
Cuzhich. W iększa połowa korserfkiego ekwipazu we­
szła do tego okrętu i cały przeyrzała. Przekouawszy 
Be przy tym z p a p i e r ó w  Kapitana, iz ludzie okręto­
wi by ii wſzvscy ſrlandczykowie, korsarz Francuzki 
obszedł fie z niemi z naywiększemi względami, nic 

nie zabrał i pozwolił im kończyć iwą drogę.— 
Eraneuzi na korserlkim ftarku wszyscy byli uzbro­
jeni kordelasami, i mieli ręce obnażone po łokieć. 
Na rękach mieli napisane trzema kolorami Narodo^ 
Węmi te Iłowa: W olność lub Śmierć.

Zapewniaią, iz  kuryer z Londynu  przybył de 
Luocernburga.

Pisma tuteysze w zm iankują, że aresztowany
 ̂ ose i oitugaljlii kawaler d ’ A ra n io , był także ta- 

lemnym Agentem P itta  i miał zlecenie wspierać 
wprowadzających towary Augieljkie.

Nasz Ambafſador w  M adrycie, Generał Peri- 
gnon, który przez bywszego M iniſtra wo i en 11 ego 

tuguet będzie zaFtąpionym, wyiechał iuż z tam- 
> 1 ieft w podroży do Paryża.
Na wieży Kościoła St. Suh ic in ſza  założono 

«°w y Telegraf:

P bywatel Mehóe, który niedawno był przyda-. 
Y Generałowi Augereau z znaczeniem generalnego, 
e retatza, powraca teraz do Paryża.

•łedno z tu tey szych 'pism peryodycznych zawie-
w r ^ l  . ’ 'z,e Europa  liczy dziś tylko dwóch Ił'a-
vnyc i m ęzow , P itta  i Buonaparte. Lecz to po-

?ani.e bardzo śmieszne i fałszywe ( odpo-
1 l,a edakt:or) P ut uformował przez trzy łata
Koancya złotr-rri 1 • , •f]n i buonaparte  rozwiązał ta  w le-
r-b i aiittl)an î orężem. p in  prześladuie i traci 
*n \  parr-v? tow Katolickich w Ii landy i ; Buo- 

ia&°dzi przez tolerancya burzliwe ttrnyliy 
'-to 1 ow Włojkiąh. P  i 11 z  ap a | a we Francy i i Eu- 
Ple pochodnią fanatyzmu, Bironaparie gafi ią 

t . Ze? ſolef f n n ą .  P iu  wprowadził w dypiomaty- 
rn< ' b. tlosc,> ^ ll0,,aparte przydał do polityki ſzcze- 
Pitr 1 :l]i^JarH.pwaniev Cala Europa nienawidzi 

a' Cały f as świat dziwi fie dziełom Buona- 
fa  1 ok wi e d 1 i w o ś ć wieków /ik ru szy  posąg Pif- 
a  uwier{^ai fta -grUZy krepą wę krwi zbroczoną 
nbv b û szcz owemi li 1 n C/ ̂  ^  a tlł 77 dpart e r  o s z czk aitii o 1 i w 11 e-
tjinlJra n ^ Za WeaU v1 bębowemi. Już Rzplta Cisal- 
ie mu ies^3 & rnU Łlmie W jo ſk i , a Europa wſkazu- 
ieft tytuł 1J t L ’ potrzebny iego chwale, to 

tytuł Bohatyra Brytańjkiegp,

Z b n d y m  dnia 9. Stycznia.

C /A  N i s i o ś c i  P A R L A M E N T U .

Druga Sęfsya Parlam entu  , w m „teryi ofiałeczr^ ,  
decyiyi B illu o tą xa ch.

feh- 1  -Zq : f  Uy ſfrom naszym nie- 
dnikaJ m ” a ,che y  ’, T  n V v lnr°'W  M  pbśtze1- 
i a c i e l lv P°ko,“ - ,ef el‘ S° lob,e JieprĄ -
tego c ż S ;  -y-!m'v' w),ſtfwic y g ° y ń o r em f a A  
ce ln ików  Ha k t , , r y z *aklT  zap e”  p  oiai Na-tev Tzlils > lheyszych Piewolucyow, t ſam fle25 iż
T a t ;'eſt O k ow ita  i fundamentalna RbFoirna ?

•’ z n a n y  nann ie f t  c e l ta k o w e y  d e k la th k cW - 
K o n ſ ty tu c y i  m a  b y ć  ż n ts ż c ^  

Nie 1 r  " pU,1C aftlenta w f tr z n ś n io n ę  i p ó d k o p a h e .  
D  n; U ſ l W V ty n aż e  ta m y n i  c za !ie  f ty s z e ó ; 
• d  y  y ?  i e ſ t , 0 lVOVT% -W e m . le c z  n a d to  z d a tn o -

^ 4 oPc2 ne, • yu ? In “y
b l b y 2  ° /  y b  aiaki r-okoy. gdyż zezwo-

n emmzacyą Iz.tod uieprzyiącieiowi ( wzią­

wszy fobie za zasadę ſwego pollepowania, iż by­
liśmy w tey woynie iironą attakuiącą.

Pan Scheridan miał Mowę na obronę przyja­
ciela Iwego Pana p o x a , przeciwko wyrazom mó­
wcy tyczącym lię iego polityki i charakteru. Łiwa- 
żać można, rzecze, ze wszyltko , co pochodzi z la­
wy M iniltrowſkiey, ielt pełne przewrotności. Ddy 
M iniſter bezkarnie Obywatelowi wolność mówienia 
i myślenia wydziera , gdy wyroki Sądowe zniewa­
ż a , gdy zaczął woyne iedynie dla utrzymania lię 
przy fwyin urzędzie , gdy dobra Korony między 
po u la [co w ſwoioli rozdaie i przekupſlwem tiymuie 
lobie Czlonkow Parlam entu , na ów czas: duch 
Konſtytucyi i Rządu kraiowego nie może być, iak 
tylko różny od pierwialtkowey ſwoiey czyltości; na 
ów czas fama tylko Reforma może iie przyłożyć 
do iego przywrócenia. Co lię tycze pokoiu, ro­
zumiem , iz M inilter dopiero przy negocyacyach 
w Bille  ſzczerze zaczai o nim myśleć, jecz Dyre­
ktorowie Branęuzcy popełniliby zdradę przeciw 
własnemu kraiow i, gyyby lię dali nakłonić do za­
warcia pokoiu z Miniitrem , który łkrycie i otwar­
cie wszyſlkie Iwo poświęcał lily , dla obalenia ich 
K onſtytucyi, i któremu zawsze muszą przypisywać 
zamiar pozylkania tylko armiſticium i przerwy cza­
s u , aby w nim mógł pracować na dopięcie fwych 
planów przeciw bespieczeńſtwu tey Rzpltey, Gdy­
by więc chciano rzetelnie pomyśleć o zawarciu po- 
koiu , należałoby ſzukać między nami ludzi , któ- 
rzyby zdolni byli przywieść to dzieło do Iktitku.— 
Coześmy zylkali przez woynę? Niech mi kto po­
wróci krew walecznych moicłi w spół-ziomków, 
którzy na wyspach Zachodniej In d y  i ,  tym to gro­
bie woyſk W . Brytanii polegli ; niecił mi kjo po­
trafi n-adgrodzić to , co wydarty zoſtalo wolności i 
Konltytucyi naszey , niech fię znaydzie, ktoby Ir- 
landyą  dla Korony odzylkał, a powrócę oni chę­
tnie wszyſtkie tey w ojny zdobycze , choeby zaś 
nieprzyjaciel wszyfikie nasze zagarną! był wyspy; 
nic to przecież znaczyć nie może przeciw ſtracie, 
którąśmy ponieśli! Częlto (m ówi daley Schc- 
ridan) częlto przywodzone są z dawnych dzieiow 
przykłady Rzym u i Kartaginy dla porównania ich 
z zdarzeniami czasów teraźniejszych. .Podobno 
nasz teraźniejszy Sćipio (Ha-wkeshury) gdy Buona­
parte znaydować lię iuż będzie z armią iw oią 
przed bramami L ondynu , podobno w ten cżas ze­
chce wziąśc proliy marsz do P m yza . B tim on  
odradzał K artaginczykom , aby nie wspierali zamia­
rów A  unikała , lecz w: Senacie W . Brytanii wszy- 
ſtko idzie przeciwnie, tu- M iniltrom poliłki sa u- 
chwalane iednomyślnością.

Pan Fox,: Z e  Wszyſtkich Jtron poczynione są
mocne do osoby rnoiey przyitosowania ; tak dale­
ce, iż w idzę lię bydź zniewolonym, ſam w tey 
późney pórze,czasu powitać dla mego usprawiedli­
wienia. „Utrzymywałem zawsze , ze M iniſter ſtra- 
c-ił zaufanie J.udu ; to zaś wiem niezawodnie, gdyż 
mi ieft znaiomy 1’oosob myślenia Obywateli, mia- 
ſta , których mam-lionor być Reprezentantem. Mó­
wi teu nierozsądnie kto u trz y m u je ,z e  nasza for­
ma R ządu , ieft ieszcze tym , czym była dawniey 
i ie  Reprezentacja Narodowa, z prawdziwych iego 
łkłada fię zaftępcow ; Lud teraz ieft niczym , a 
Rząd wszyfikim. Ten Jegm ość, który tu nieda­
wno chciał w  nas wmówić , iż Obywatele Londy­
nu pochwalała śrzódki czynione przez M in iſtra , o 
którego oddalenie qie dawno profili, przekona z 

| taż Tamą rzetelnością ſwycli konſtytuentow , z ia- 
’ ką w roku r 784. ulitował -ini. dowieść, że ia. ży- 
j czę fobie ofiągnąć Tron. Parlam ent pod Karolem

I. lubo -dał fie do wielu nieprzyzwoitych przywieść 
czviiności , przecież przyniolh w-iełe kraiowi nasze­
mu pożytku , gdyz ztąd pozofiała pam iętnaRewolu- 
cya i iey winniśmy naszą Konftybućyą, ieżeli ią 
tylko mamy dotąd w całości. Obwiniono mię , 
żem lię podał na M iniſtra, powtarzam com juz 
tylekroę .oświadczał, iz do p i t y  ninpr y im ę  żadne­
go urzędu , p ik i fu n d am en ta lna  Reformą Parla­
mentu i zupełna nihieyszego jyjlem ,a tu  zm iana nie 
nojląpi. Przez reformę zupełną rozumiem to ,  co 
Lord 'C hatom  C alnelſord, i inni w owym czafie 
rozumieli , w ' którym zas^zytem  było nazywać lię 
Lordem , i gdy Lordow tuzinami nie kreowano , to 
ielt' całkowitą poprawę Parlamentu 1 zbliżenie lię 
do praw dziw ej Reprezentacji Narodowey.

Forma Rządu muli być dó tego llopnia przy­
prow adzoną, iak była przed woyną Amerykańſką- 
— Żem lię oddalił z Parlam entu , nie ieft ńic no­
wego, Uczyniłem tenże ſam krok w Roku 
>72". W towarzyſtwie Margrabiego Buckigham , 1 
trwałem w mym przedſięwzięciu , aż do końca 
wóyny. Minilter fam ieft winą oddalenia lię Czlon­
kow z Izby , gdyż zdaie nam lię chcieć rozkazy­

wać , *eo mówić mamy. 1 lubo zaſiadać ieszcze 
myślę w Parlamencie , przecież . częftp fię pokazy­
wać i mówić , byłoby próżnym marnotrawſtwem 
zdrowia 1 czasu. Lećz może iednak uda fie kie­
dyś poprawić to zepsute lyliema chociaż nie" przez 
mowy w Parlamencie , to przez ogulną iednomyśl- 
naść Ludu . który ze Inn obudzony , zgodnie pra­
cować będzie nad tym Dziełem, a to może ie­
szcze naliąpić w ciągu teraznieyszych Seſſyi Parla­
mentu- N ie widzę co za pożytek ztąd., ze przy-, 
ehodziemy na pofiedzenia Izby. Król ma prawo 
zawierać pokoy i woynę , a M iniſter moc wysyłać"
bez dozwolenia Parlamentu miliony za granice-----
C zylii można ſpodziewać fię . po mym wieku, iż­
bym życzył gwałtownych odmian R ew olucji, lub 
chciał grać rolą iakiego Buohaparte lub B arrasaf 
Nie zoitaie nic dla tych (kończy Pan Fox) którzy 
iuż . zniszczyli wolność -krain tego , iako targnąć 
lię na w łasność prywatną. Po czym wniolł m ów ­
ca, aby w tych lcrytyczriyoh okolicznościach zaiiegnać 
rady od N arodu "etc.

Na to wszyſtko p a,n p ą i  odpowiedział przez dłu­
gą mowę , którą dla ſzczujjłości micysca opuszcza­
my. —

W ti 1 ofl potym Pan. Scheridan, aby bil ten do­
piero za mieliąc był -znowu wzięty do deliberacyi, 
co iednak 202. głosami przeciw 75. zoſtalo odrzu - 
cone. Pan Pite przy oitatnim czytaniu bilu miał. 
196. glosow za ſobą, przeciw 71. Los za tym te ­
go ważnego planu uważać można iako zadecydo­
wany ; gdyż Izba wyzsza w bilu pieniężnym ża­
dnych odmian ſtanovyić nie może. Tenże bil iuż 
po drugi raz był czytany w Izbie wyższey , a in - 
tro po trzeci raz do decyzyi wzięty będzie.decyzyi wzięty 

z  Hagi dnia  12. Stycznia.

Powszechnie tu widać życzenie, aby używanił* 
towarow z fabryk Angieljkich  było zabronione, iż­
by tym ſamy-m kratowe większego znaczenia i ſza- 
cunku nabrały: całe zgromadzenia udaią iie do
Konwencyi z prożbą o wydanie zakazu względem 
Towarow AngieJJkich. A nawet iuż aktualne wy* 
ſzio urządzenie, izby podarunki podług zwyczaiu. 
czynione oddalaiącym Iie poftom nie z innych iak 
z rękodzieł kraiowycli pochodziły.

Kommiflya, która pracuie nad napisaniem no- 
wey K onſtytucyi, odebrała zalecenie przyśpieszyć 
ſwe dzieło.

Sad woienny względem Admirała de W inter i  
innych Ołficyerow, poiutrze otworzy ſwe pofiedze- 
nia.

N a M o z ę  weszło roku zeszłego 1005. Okrę­
tów , a wyszło z niey 1039.

W niosek Obywatel FUeſzingen, iżby koſzta. 
woienne iako też ućkwałóne. dia Trąńduząw  100. 
millionow, z pofiellyi Czlonkow dawnego Rządu 
które łię przyłożyły i dały okazyą do wovny, były 
poszukiwane, oclelfany zoftal do Kommiifyi.

Od granic Niemieckich dnia  30. Grudnia.

Doniełienia, które Porta odbiera ciągle od Baszów 
kommenderuiących w A l b a n i i ,  M o r e l 1 M a c e d o n i i  

nie zgadzaią fię bynaymniey z zapewnieniami PoP.a 
Francuskiego, twierdzącego, ze Francy a nie ieft 
przyczyną rozszerzania prawideł lew olucjinych W 

owych Prowincjach. Ich rapporta w  tey mierze są 
niepocieszaiące dla rządu- D onoszą w yraźnie, ŻŚ 
emiſſaryusze, których Hęzba i zuchwałość codzień 
fie b a r d z i e y  wzmaga, ułiłuią zbuntować Ind.

Auhcrt Dubayel żali fię ze ſwoiey ſtrony ną 
o b m o w ę ,  i nazywa, nieprzyiacioł Francyi autorami 
tvch Wfzyflwſch intryg, które uważa za przeciwne- 
j yóezgodńe z przyićźiii.t i dobrą harm onią, kw itną­
c ą  między R zplta Francuzką i Portą O ttom dńfią .

N iektórzy Miniſtrowie Sułtana daia wiarę pro-, 
teiiacyom Ambalfailora Francuskiego, lecz drudzy 
ſą  tego zdania, że Francuzi ſtaraią -fię pębtirzye 
G recyą, dla utworzenia ſobib fprżyrfiierzencow i  
Greków, i dla zyikania ich pomocy na Archypelagn  
W przypadku woyriy.

z Semlina dnia  8- Stycznia.
(z  Gazety B ryh ſh iey.)

Basza Belgradu, kazał zapowiedzieć dnia 4. t. 
m. wszyfikim do nas-zbiegłym tego miaſta mi*-



ſzkańcom, iż bez żadnego niebeſpieczeńſtwa po­
w rócić mogą do Oyczyzny, gdyż n ie powinni fię 
obawiać Rebellizantow. Ci iednak nie zdaią fię 
dawać wiary temu zapewnieniu, i nie czynią ża­
dnego do powrotu przygotowania zwłaszcza gdy na­
w et ludzie tegoż Baszy, pod czas icli niebytności 
że ſzczeteni zrabowali ich domy • ołowiu okien nie 
oszczędza! ąc. Semendria ieſt ieſzcze zawsze w  ręku 
jiieprżyiacioł, i nie marny nadziei tak łatwo to wa­
żne mieysce odzylkad Basza pod czas oftatfiich ak- 
cyi byi przymuszony m wziąść od tureyszych domow 
handlowych 30. tyfięcy Piafirow ze ftratą 20. pro­
centu. Zapew niaią, że lubo z tey okazyi ikarb W . 
W ezyra  wziął nieiako w  kontrybucyą, przecież i
0 sobie nie zapomniał. Od iednego W oiew ody, 
który uciekł do niego zSetnendryi; i w  krotce, iak 
mówią taiemnym fposobem był ze s'wiata zgładzo­
n y , pozylkał on 24,000. Piafirow etc.

Naynowsze lifty z Grecji potwierdzaią wiado­
mość o ogólnym powitaniu w tym kraiu i zape- 
w niaią, że obalenie dawney formy Rządu iełt nieu­
chronne. T ak  prędką zmianę w  ſposobie myśle­
nia m ieszkańców, miały ſprawić pisma w Greckim 
języku po wszyiikich zakątkach Grecyi rozelłane
1 rozdane, które lud do tey wielkiey nowości przy­
gotowały. N ie tylko większa część Turków, ale 
nadto niektórzy Bnjzowie  przyftąpili do tego zwią­
zku , którego rozerwanie iuż nie będzie tak łatwym 
dla P o n y . W M orei - K a n d ji ,  i  Cyprze Chrześcia- 
nie dotąd prez Turków  okrutnym iarzmem ucilkani, 
m ieli fię za wolnych ogłofić i ſrogą rzeż ſpra- 
w ić miedzi Turkami.

z. R a jiad t dnia  14. Stycznia.

Kuryer z R atyzbony  przydany przywiózł tu o- 
Itatniey nocy M inifirowi Dyrektoryalnemu Conclu- 

Jiirn  Seymu ratyfikowane iinieniein Cesarlkim wraz 
z nowemi pleuipotencyami. W  krotce pisma te 
kommuiirkowańe będą Miniftrom Francuzkim , któ­
rzy (iak m ów ią) dopiero za przybyciem Generała 
Buonapane  kategorycznie tłomaczyć fię będą.

Na zapytanie imieniem Dyrektoryatu W yko­
nawczego uczynione względem uzbroienia fię Ber-. 
neńczykdw , Regencja tego Kantonu odpowiedziała’: 
iz  w  prawdzie zbierały fię  w o yfka , lecz ty lko  na  
ZaJlonlenhgranic, i i  ten krok mniem ała być. po­
trzebnym  po gaięcid części Bijkupji%va B d zy ley  
jkiego lezącego w  Szw aycaryi, z  rr jz tą , iz gotowa 
dać potrzebne D yrektoryat owi tłumaczenie i w ejść  
z  nim w tey mierze w negocjacje, W  tymże cza- 
ſie R ząd Bernenjki wyftał iednę osobę do Paryża  
z zupełnym pełnomocnictwem.

Obywatel Bachor zatrzymawszy fię tu przez kil­
ka dni wyiechał do R atyzbony , gdzie ma ſprawo- 
wnć urząd Miniftra Rzepltey Francuzkiey przy ge­
neralnym Sęymie Rzeszy.

c D i a  ig- Stycznia.
Zamiana nieograniczonych Plenipotencyow De­

putacyi Rzeszy za Pleuipolencye Miniftrow Fran- 
cuzkich naftąpiła lego poranku. Minifier Pełnom o­
cny Cefarlki zada rozpoczęcia Seſlyow pod fwoią 

rezydenęyą. Deputacya zatrudniała fię tyin obie­
leni na dzifieyszey Seſfyi.

D nia  16. Stycznia.
Zaszłe n a  dniu wczorayszym trudności, zdaie 

lię  być znpefnie ułatw ione, i ńegocyacye ſpiesznym 
krokiem polłępow ać maią.—  Przyłączamy tu pleni, 
poteneye, które Deputacya odebrała, iak nafiępuie.

Plenipotencje Generalne d la  Deputacyi m iano* 
W aury przez R zęjzę  do negocjowania o pokoy.

Elektorowie, X iażęta , i 5tany S. Pańfiwa Ii rym . 
Jltiego osądziwszy potrzebę wybrania w ſwoim łonie 
tyci), którzy fianąć maią ze firony Ciała Niemie­
ckiego, i utrzymywać iego interes przy negocyacyach, 
które odprawiać lię maią na zawarcie powszechne­
go, ſprawifdliwego, przyzwoitego i trwałego pokoiu 
między J. C. Mością P. N . M iłł: i Rzeszą Niemie­
cką z iedney, a Rzepltą Francuzką z drugiey firony, 
w tym celu wybrawszy i Wyznaczywszy w kollegium 
Elektorów  Mtyganckiego i iSujkingo, w kollegium 
X iąźąt części" Katolickiey; ^4u jiry ą , Baw ary ą , 
W uzrbu ig , części wyznania ^4 ugsburjkiego, Bre- 

rn.cn, H ejjc-D anujladl i Baden. A z pomiędzy miaft

Cesarlkich u4u.gsbu.rg z części K a to lick ie j, a Frank- 
J o r t z  części wyznania Aitgsburjkiega.

Na mocy tego, za zezwoleniem J. C. M ci, iako 
naywyższey głowy Rzeszy, dana im ieit przez ogul- 
ność ciała Niemieckiego zupełna plenipotencya w  
celu wyflania ſwoich Deputowanych do mieysca na 
Kongreſs wyznaczonego, ażeby fię tam  znaydywali 

: wraz i przy Miniftrze Pełnomocnym J. C. M ci, dla 
roztrząsania, negocyowania, zaw arcia, t nawet pod­
pisania tego wszyftkiego , co lię bedzie mogło przy­
łożyć do przywrócenia powszedniego, ftuszuego, 
przyzwoitego i trwałego poko iu , a w  ogule do po- 
wszechney pomyślności i łpokoyności Oyczyzny.

T o włżyfiko co tym łpoſobem będzie ugodzone, 
zaw arte, i podpisane przez Deputowanych Rzeszy 
w ogułności, lub przez innych w  nieobecności ie­
dnego łub drugiego wraz z Legacyą Cesarlką, przez 
całą Rzeszę będzie przyifte, w  doftatecznym i wza­
jemnie umówionym czałie ratyfikowane, i w niena­
ruszonym zachowane ſpoſobie. Stany Deputowane 
zaymować także będą w tey okoliczności mieysce 
ciała Niemieckiego , podług używanego w podobnych 
zdarzeniach zwyczaiu. — W  R aty zionie dnia  11. Sty­
cznia 1798- Roku.

z  R atyzbony dnia  17. Stycznia.
Seym tuteyszy uwiadomiony o błitkim przybyciu 

Obywatela B acher , 7, wielką fobie w tym przypad­
ku umiał poftąpić roztropnością. N a zgromadze­
niu dnia 15. t. m. odprawionym , naradzono fię 
względem tego objektu i pofianowiono, iż go bez 
żadnych dalszych namyfiow przyiąć i uznać należy, 
gdyz wyflanie iego ieftdowodem IżacunkudiaSeym u.

Przechody woylk Cesarlkich przez miafto naſze, 
dotąd trw aią, od dni kiłkunaſtu przeszło 70,000. 
ludzi marsz swoy odprawiło; przez co drogość u 
nas iełt nader wielka. Pomimo bram miafta M un- 
chen około 3t>. tyfięcy woylk przechodziło od Renu 
wgłąb kraiow Cesarlkich. Gościńce między Augs- 
purgiem  a M unchen, okryte są nieufianme przecho­
dzącym woylkiem. artylłeryą i bagażami. Inny kor­
pus od 32. tyfięcy ludzi, nazywaiący fię kontyngen- 
s«m Rzeszy, ma zoftać w Bawary i.

z  W czel dnia 13. Stycznia.
.Dowiaduiemy iię z Rheinberg, kraiu Archidyę- 

cezyi K olońjkiey  nad Renem , iż tam przybył ,kvva- 
termiftrz F rancuzki, w  celu zapisania kwater dla 
17tey Dywizyi ciężkiey Kawałeryi Francuzkiey. — 
S łychać , że ma ieszcze przybyć za niemi 11 Re­
gimentów , które rozłożone będą w całey okolicy, 
aż do Zutphen.

O d prawego brzegu Renu dnia  15. Stycznia.

.W  K oblentz ogtosono Proklaniaoyą uakazuią- 
cą wszyfikim urzędnikom nolie kokardę N arodową 
Francuzką  z zapowiedzeniem , iż w przypadku nie- 
poltuszeńltwa uważani będą iako nieprzyjaciele 
Rzepltey.

z M oguncyi dnia  16. Stycznia.
.Obywatel Rudler wydal Proklam acya, w  któ­

rey zapowieda Obywatelom M oguncyi nowy rzeczy 
porządek , i trolkliwość Rządu Francuzkiego o ich 
uszczęśliwienie.’ —  Po tey Proklam acyi, nałtąpda 
rezolucya znosząca dawne Magifiratury , i fianowią- 
ca Adminiftratye Municypalne Sędziów pokoiu etc.

W ypis z  L ij iu  z  B azylei dnia 8- Stycznia.

Jefi rzeczą niew ątpliw ą, iż przed końcem tego 
miefiąca los K antonów  Szwaycarjkich oſtatecznie 
zadecydowanym zofianie. Dyrektoryat Francuzki 
wraz z naszym Deputowanym Ochs znayduiącym 
fie w P aryżu , zatrudnia lię w tym momencie zupeł­
nym przerobieniem ftarożytney naszey Konltytucyi. 
Zapewniała naw et, iż większa część tego dzieła iuż 
ieft dokończona, i pofianowiono utworzyć z caley 
Szwaycaryi R zplta iednę i  nierozdzielńą. Jefi podo- 
bieńfiwo, iż to wizyftko lianie fię bez poradzenia lię 
Seymu zgromadzonego w A r a u , i że tylko dlafego 
podany inu bedzie plan nowey łyanftytucyi, ażeby 
ią  bez dalszego przyjął namytłu. 'Wfzyſtkie Miło­
wania i protełtacye K antonu Berneńjkiegb , i w po­
wszechności wſzyfikich K antonow  oligarchicznych 
będą  bez ikiitku. — proklam acya Rządu Berneń- 
fk ieg o , zbrojenie fię, wyftanie Miniftra do R aſtad t, 
przeszladowanie Patryotow , ściągnęło nań mocną 
naganę od wielu K ąntonow , osobliwie od K antonu 
Glaris.

D nia dzifieyſzego Polłaniec Seymu Szwaycar- 
Jkiego w A r a u ,  przejeżdżał przez to miafto do 
R ajiadt. Zapewniał o iak naylepszyrn porozum ie­
niu między członkami tego Seymu, i że D eputo­
wani aryfiokratyczni poftanowili połączyć iię iuż z 
demokrątycznenii. Obywatel IMaingaud mianował 
nieiakiego Erlacher mieszkańca B azylei na mieysce

Kommiſſarza Francuzkiego do adminiftracyi dóbr 
należących do bywſzego Rilkupfiwa Bazylęyjiiego.

W  Lausanne na duiu 5. t m. drzewo wolności 
zaszczepione zofiaio.

Xiąże O pat St G alla  powtórnie od Twych nie- 
spokoynych poddanych do ucieczki zoltat przymu­
szony.

Z M edyolanu dnia  1. Stycznia.

Podług publicznych wiadomości, Rząd nasz 
cale nie należał do zamieszania, które w kraiach 
Papiezkich wynikły, wydał nawet rozkazy, ażeby 
woylka Ciſalpińjkie zaymuiące niektóre miafta, na- 
tychmiaft ie opuściły, łkoro w nich fpokoyność i 
porządek powrócony zofianie.

N a ulprawtedliwienie wzięcia przez nasze woy- 
Iko m iaita P eſaro , gdzie fie zaczęła insurrekeya. 
Gazety nasze donoszą naltępuiącą okoliczność.—  
Arcy-Bifkup Saluzzo  Gubernator tego miafta w 
momencie poburzeuia fię ju d u , Iękąiąc fię o wia- 
ſne beſpieczeńftwo, wydal ſztafetę do Generała 
komroenderuiącego korpusem woyflc Ciſa.1- 
pirijhicli w  Departamencie Liam ony i R ubikonu, 
upraſzaiąc go, ażeby przyszedł z lwoim woylkiein 
dla zapobieżenia wylewowi krwi ludzkiey. T en  
General odpow iedział, iż iako zofiaiący w Iłuzbi* 
Mocarfiwa neutralnego, nie mogi iię z iego woy­
lkiem pomykać, atoli na powtorzone Gubernatora 
proźby, poitanówił wyfłać do Pezaro mały oddział 
pod kommendą Szefa Brygady Lecchi. T en zatru­
dnił fię nayſzczeguiuiey pohamowaniem rozhukane­
go ludu, oraz obroną własności i życia Obywate- 
iow. T oż lamo zachowywano w innych mialtacli, 
które fię poburżyły. W  bojjo/nbrone Garnizon Pa- 
piezki wraz z kommendantem byi zrazu wzięty w 
niew ole, lecz natychniialt uwolnionym zoltał. W oy­
lka Papielkie oddaliły fię Ipokoynie z Urbino i Siniga- 
glia  przed przybyciem ieszcze woyłk Cijalpińjkich.

W  tychże Gazetach znayduie lię pismo dowo­
dzące z iakim umiarkowaniem woylka Ciſalpiń/kie 
pierwszy raz do Pańfiw  Pdjpiollci h wkroczyły. Jefi 
to adrefs Ołfńyerow pierwsze? Zagra ;.i .my legii 
łwemu Generałowi podany:—Zapatruiemy : z gię- ;
bokim żalem (wyrażają w nim ) na poczynione po 
wfiach ſzkody przez oblężenie twierdzy St. Lr o n ,  
i naganne w tyci) okolicznościach pofiepki nieprzy­
jaciół zgody i ſpokoynośti publicznej-.

Nikomu nie ieſt lepiey w iadom o, iak t obie Ob: 
G enerale, z iaką trolkliwością i trudami pragnęliśmy 
czuwać nad bespieczeńftwem olierociaiycli po Two­
ich właścicielach dom ow , i ile n a  tym cierpiemy, 
iż niemogliśmy tego zamiaru dokonać. Rzucona na 
nasze woylko w ina, lubo przesadzona, ruaiąca ie­
dnak nieiaki pozor praw dy, nakłoniła nas złożyć 
twoie ręce płacę naszą nnefięczną, dla zaratowanią 
prawdziwie biednycli i w tym zdarzeniu uszkodzo­
nych mieszkańców.

R zeplta Liguryiſka  żąda 20. millionow od fianu 
K ościelnego, które fięnależeć maią kupcom i kapi- 
taiiftorn Genuerdkim. etc.

O B W I E S Z C Z E N I A .

K oń z kara gniady ordynaryiny, na terminip 
5go Lutego r. b. po południu o 3ciey godzini* 
jirzed Npwomieyſkim Ratuszem publicznie więcey 
daiącemu przedany będzie. Co fie tym , którzyby 
do kupna onego ochotę m ieli, ninieyszym ozńay- 
in u ie .—• D an w W arszawie dnia 24- Stycznia^ 
1798* Roku.

Gdy przy pomnażaiącycli fię teraz złodziey- 
ftwacli nocnych, niezbędnie potrzebna ieft naywie- 
ksza oftróżnóść, którą osobliwie względem tycłt 
osob zachować należy, które Obywatele tuteyfi 
na warte czyli patrol nocny wysyłaią, zatym na- 
kazuie fię ninieyszym obwieszczeniem.

1.) Aby wszyscy Ober i Kommiſſalze Policy* 
Ludzi na wartę nocną u nich fię melduiącycH 
fificte wyexaminowali , a kiedy włóczęgów lub in ' 
ne osoby podeyrzane yniędzy niemi znaydą , on* 
aresztowali , zaś posyłającego ich za fiebie dla uka­
rania do Dyrekcyi fiólicyi donieśli.

2.) Gdyby w przypadku popełnionego zło- 
dzieyftwa nocnego przy iudagncyi fię pokazało7 
iż firaż nocna mogłaby byia przez pilne baczenia 
tem u zapobiedz, ftróz,e do odpowiedzi pociągnie- 
ni bedti. Nawet kiedy o niepilność przekonani 
zoſtana, ci O byw atele, którzy tak niedbałych 
Ludzi V a warto nocną przyiłali, za nich odpn' 
wiadać będą mufieli 1 karze podpadną. —  Dal* 
w W arszawie dnia 26. Stycznia T798”

J. K . Mci Prujkiey D yrekcja  P olicji.
V. ScHlMMKŁFUNHICI.


